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Z  W arszawy d. 13 M arca. sa Podpułkownika i Gottman Porucznika
Nayiąś niey szy  Cesarz i Król  r ac zy!  l a i y n i e r y i , z powodu robot t y c z ą c y c h  się

Oayła sk aw ie y  m i a n o w a ć :  wystawienia  nowego  gmachu M en n oz ne -
nekretami  d at y  2 i 9 Lutego r. b. g o ,  ozdobić pierwszego Orderem S.  Stani-

Pana Antoniego Powalskiega , Naczelnika sława 3eiey k l a f i y ,  drugiego t aX im ie ,O r «
aoęhedów stałych w Bommissy i  Przy-  dcren 4tey k!assy>
chodów i S ka r bu ,  tudziez '

Pana Wtsyciecha G rzy m ałę ,  V i Cfc-Rt&rtn; Dytrhcyta M ennicy K r olei iwa Polskiego.'
darza,  Referendarzami S tar tu  N a J a  w y .  Podaie do gowszechney  w i a d o m o ś c i ,
czaynenii .  iż  dostrzeżone zosta ły  w  cyrkulacyl  f a ł -

Dekretami z dnia 16 Lubego t. r. s z y w e  pieniądze:
P a n a  H e n r y k a  Zabiełtę , S z a m b e l a n a  D w o -  l m o .  W  CVdztw;e P ł o c k i e m ,  t a l i t

ru; K o n i u s z y m  D w o r u  R r ćl ew sk o -P ot .  Pruski  z p o p i e r . i e m  t e r a ź n i e j s z e g o  M o n a i -
t k i eg o .  c h y  z r. i 8 i4 a l * t e r ą  A.  p o d t ą  l iczbą j i e s t

IX.  Vv|nceutego S i e d le c ki e go  Suffi a g a ne m  on z  c y n y ,  a  zatem ł a t w o  r o z p o z n i y  b y d ź

D y e e e z y i  C h e ł m s k l e y ,  O b r z ą d t u  Gre» m o ż e ,  p o  b r z ę k u ,  k t ó r y  m n i e y s z y  d ź w i ę k
c ko - U n i c k  -go.  w y i a i e ,  po l i terach i w s z y s t k i c h  r y s a c h

D e k r e t a m i  z a n . a  24 t, m.  t a k  p o p i e r s i a  j y l o a a r c h y ,  / s k o j w i e ń c a

J W .  P r a n c i s z k j  W ę g l e ń s k i e g o ,  S ęd z ie g o d ę b o w e g o ,  b ę d ąc e go  z d rug iey  s tr ony  ,  ktfr.

N a y w y i s i e y  J n ' t a n c y i , J W .  Stanis ł a-  re są nie w y r a ź n e  i  a k  g d y o y  r o z l a n e j  •

w a  Hrabię G r a b o - / s k i e „ o ,  Posła z Po- w r e s z c i e  p o  k o l or z e  t e y z e  c yn y *  

w i a t u  S t a n i s / a w o w s k i e g o ,  Senat ora-  sdo.  W W o i e w ó d z t w i e  Augnsfowski eni ^

mi  h a s : ( e l a n a m i .  z i u t ó w b i  Pruskie pod r. .S t y  z  l iref ą Ą t

$ a k o ń i e c  D e k re t ami  z d a t y  16 t. m.  ra- p o d  tą l i c z b ą ,  z  rodzait* t e f a ź n i e y s z y c h

e t y l  N a y i a ś n i c y s z y  P a n  w y n a g r a d z a i ą c  po.  B u c g C  s t ę p i a , w k t ó r y c h  p o p i er s i e  M a -
ł o i m  ł  w r y m  k ra i u  z a s ł u g i  p *e* p p ,  B z u -  a e i c h y  iest w m u n d u r z e , a  o k r ąg  >>si



A  a ;
l i c z o n y  i g ładki.  T c  fa łszywe  z łotówki  

n  również z c y n y odlane;  więc- ła two po
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znane by dź mogą,  po kolorze tego metal* 
l u ,  aie wy raź nyc h  rysach  t w a r z y , nie- 
wydatnośc i  l iter,  i  po nierównem spła-  
•zczejuu  na okręgu.

W  W o j e w ó d z t w i e  Kal i s k ie m, fał* 
Czy we złotówki  Pruskie z roku ig t a  z l i ­
terą A.  pod l i czbą ,  to w y m a g a ią  tem wię 
kszey  baczności ,  iź z trudnością poznane 
b y d i  mogą,  a osobl iwie wieezore&n i w i ­
dziane będąc z tey s t ron y ,  gdzie i & t  w i e ­
niec d ę b o w y  i napis w  środku,  6 eioen 
Reichs Thaler.  Do  rozróżnienia ich od do- 
brych  z ł o t ó w e k ,  następuiąee oznaki  s łu­
ż y ć  iednak mogą. Strona napisu w środku 
dębowego  w ie ń ca ,  rzadko  bardzo iest do- 
brze  wy bi ta  strona z popiersiem Monar­
c h y  często iest w y  tar ta,  i nav wydatniey- 
sze części t w a r z y  są czarniawe  lub kolor 
miedzi  okazuią : w  napisie na około po­
piersia Fridr: W i l h e l m ,  litera D. iest nie­
co  mnieysza od innych,  a litera W  tro 
chę większa:  brzęk f a ł s z y w y c h  z łotó we k,  
mni ey  dźwięku  w y d a i e ,  obrączka zaś na 
okręgu iest ciemna iak gdy by  brudna,  i 

nie bardzo wydatna .
ąto.  W W oj ew ód ztw ie  P łockiem,  dwu­

z ł o t ó w k a  Xztwa  Warszawskiego z r. 1812; 
rozpoznana b y d i  może po b a r d z o  niero- 
w n e y  grubości na brzeg ac h,  g dy ż  w  ie'  
dnych mieysęach prawie dwa razy iest 
gru bs za  iak w  drugich,  po brzęku,  który 
daleko mniey sz y  dźwięk w y d ai e ,  po me­
try datności popiersia Monarchy,  a szcze­
g ó ln ie j  Orła Polskiego i Saskiego herbu,  
tudzież po kolorze eiemtiym pobielania,  z 
pad którego żół ty  kolor  mosiądzu prze .  

Jłiia się.
Pyrekcyi* Mennicy Król; Pol: wzy-

W ł a d z e  Pol icy ine i Skarbo­
w e ,  do daw ani a  baczności  na kurs w y i e y  
opisanych pieniędzy dla odkryc ia  wino-  
w a y c ó w  i oddania ich pod sąd wła śc i wy  
a  ochronienia Publiczności od szkody.

Działo  s ę  w  Wa rszawie  d.  11 Marca  
18 ,y. roku.
D/lfcktor Mennicy Kontro lervJeneralny

Bieńkowski Karol Hoffmann.
2  Peterzburga  d. >4 Lutego d k.
Dnia  S b- m. pr zy bv ły  do tuteys iey  

s tolicy Xięina Wirtemberska  Antonina i 
córka iey Mary ia  ; itanęły w pa łacu  z imo­
w y m .

Członek  S y n o d u ,  Exarch a  G r u z y i ,  
Arcy-Biskup T e o f . l a s t ,  m ian ow any  został  
Metropolitą Kartainiski n i ftachelańskim.

Grodzieński  Vice-Gubernator , Hadca 
Stanu A ndr zyk ow ic z ,  mianowany Guberna­
torem cv vi lnyin t am ie .

Oddaw oa oczekiwane  śniegi spadły  
tu w takiey obfi tości ,  iak iey n i e  pamięta- 

ią. L u d z i :  c z y s zc z ą cy  ulice i brzeg ka­
nałów nie scbodzą prawie z mieysca.  Zi ­
ma wszelako  iest łagodna i nie miel i śmy 
tu nad 15 stopni zimna.  Te r a z  właśnie 
iest pora karnawału nazwana Maślenicą- 
Góry  z lodu wzniesiono na zw yczayneat  
m ie js cu  naprzec iw zimowego pałacu i od 
rana do wieczora pełne są ludu. W  tea­
trach otworzonych  te raz]pomi mo ż a ł o b y  
mało  b y w a  widzów.

W  imiennym Da yw yżs zym  Jego Ce- 
sarskiey Mości  Ukazie dnia 28 *• Grudnia 
w y r a ż o n o  :

,. Przez wzgląd , iz w  kadeckim ko r­
pusie górniczym , oprócz umiejętności w ł a ­
śc iwie  do górnictwa po trz ebn yc h, dawane  
są nietylko wszystkie te nauki i w daleko 

większey  obszciaości ,  które wy l iczone  są



w  ubazTe z dnia 6 Sierpnia 1809 rolcu,  ale 
i  inne ku doskonalszemu uksztalceniu siu* 
zące naymi  t c ś c i w e y  rozkazujemy: Na­
przód: W szystk ie  p r e r o g - t y w y ,  Ukazem 
Naszym t  d, 14 Lutegotege roku ,  nadane 
uczniom szlacheckich peusyy  Uniwersytetu 
Moskiewskiego i p r z y  g łównym Instytucie 
pedagogicznym ustańr wioney , rozciągnąć 
i na uczniów górniczego kadeckiego kor* 
pu su ,  którzy obrali  dla siebie slużoę w w y ­
dziale górniczym , iezeli  po ukończeniu zu­
pełnego kursu nauk, po examinis  w t y m i e  
korpusie z ł ożo ny m  przy wy yśc iu  oŁrzy* 
maią  z w yc za yn e  zaletne świ ade ct wa  od 
zwierzchności  tego korpusu. PoWtore: Po 
wysłużeoiU w wydzia le  g ó r ni cz ym ,  bez 
zadoey  nagany , przepjSany ch  lat dzie j i f -  
c i u , przez uczniów tego korpusu , i po* 
przeyściu do słu iby  c y w i l n e y ,  podnosząc 
do rangi g m e y i ^ t e y  k l a s s y , nie w y m a g a ć  
po nich exa min u,  przepisanego ukazem 

z dnia 6 Sierpn.a 1809 roku. , ,
Ukaz Jego Ceiarśk iey  Mości  z dnia 4 

Stycznia r. b wyraża
, , Z e w . g l ę d u ,  że Metropolita Grecko*

Unickich Kościo łów , e b o n i ą t a n y  i e s t  pre* 
z y d o w a ć  w 2gim Departamencie R z y m s k o *  

Katol.ckiego duchownego kol leg i ium,  u* 
znaiemy za  niepotrzebną,  a ie b y  zasiadaj  
w  t y m  Departamencie Prałat l u b  Bauonik 

z M e t r o p o l i t a l u e y  d y e r y i  L itew skiey*  a l e  

obok t e g o  rozkazujemy : i z b y  pomienioay 
Departament  w y b i e r a ł  na trzy lata z Opa* 
tów zakonu 8azy liańskiego dwóch ka n d y ­
d a t ó w ,  cło utwierdzenia przez Na® iedne* 
g o  z nich na członka tego D e p a r t a m e n t u ,  

z p e n  y ią  po 1200 r u b l i  na rok, zarówno 
z członkiem Infułatem w i w s z y m  Depar- 

tamencie . ,,

Z  Wiednia d. 12 M arca .
Nay iaśmeys i  Cesarstwo Jchfltosć z

V
A r c y  Xię£niczką Karoliną opuścili d. 27 *. 
m. W e n e c y i ą ,  udaiąc się przez Padwę,  
Rovig© , Ferrarę i Bononiią do Florencyi .

Z  Berlina d. 11 M arca.
Kattclera stanu X£e Hardenberg od­

dał  dziś Ministrowi stanu i Jenerałowi po­
rucznikowi  Hr. Lotum ministerstwo skar­
bu i kredytu s tanu,  iako  też z a w i a d yw a*  
nie jeneralną kontrolą. Aktu alny  t a y n y  
naczelny Radca  skarbowy Ladenberg zo* 
stai* stosownie do wol i  J. K.  Mci iak  do'  
Sąd przy jeneralney ko nt ro l i , a aktua lny  
tayny  naczelny  h a d ca  Rolher jakc D y r e k ­
tor ‘ handlu morskiego przy  min s teryium 
skarbu.

Minister stanu Bulów powróci ł  a 
Frankfortu nad Odrą.

Z  Paryża d. 3 M arca.
N o w y  P a r ,  Marszałek Ferignon zO.  

stał  d. 23. z. m. do i zby  Par ów  w p r o w a ­

dzony. —  W  n b :e  Deputowanych  proiekt  

wzglęaem robienia i sprzedawania prochu 
został  d. 27 większością 199. przec iw 9. 
głosow przyięty.

T w ie r d z ą  tu powszechnie ,  i ł  partyiai 
w izbie Parów u ł y ł a  słabości Margrabi  
Barthe lemy do zadania zm ia ny  w ustawie 
względem obiorow- Rzecz tak była  taić* 
mnie zrobiona,  iz źadrn z Ministrów 
o tem niewiedzial .  G d y  ta wiedomośt do-  
s*łp do giełdy sp ad ły  napiery rządowe 
oa 67. za 100.

U 27. izb< De put ow any ch  zamieni ła  
się w t ay n y  w y d z i a ł ,  dla s łuchania nastę. 
puiącey przez P. Laf . t te ,  T er n a u x  i Per- 
rier podaney z wielu podpisami prośby:  
—  Jzba dziedziczna uczyni ła  wniosek o  
zm »nę ustaw; wigłędem obiorow do i z b y  
Deputowanych.  P a r o w i e ,  k tórych  kon* 
s ty tucyyne pełnomocnictwo u zn a i e m y , siu* 

bie tylko  repr.-zentuią, a  zatem wcale  r o i -

i »)
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ne m*ia p o w o d y  od reprezentantów,  któ ciwDikom , beralistom i kon»trtucvooi-  
rych  naród Obiera,  zdają się prosie J. K.  storn. N e  widząc w izbie Deputowanych 
Mci  o zmianę czyl i  uchylenie iedyney  or.  dla siebie nadzie i ,  uciekli  się do izby Pa- 
gaa iczney  u sta wy ,  która wspiera i utwier- rów. Lecz przewidując,  i i  propozvc ia 
«Jz a konstytucyią nasaą * ustawy,  która ro.  zrobiona przez którego z ich st ronników,  
dzj w nas wdzięczność dla iey d a w c y ,  nie wielkie sprawi łaby wrażenie,  umi li 
i  na którey nawet  opiera się iedność mię- tak rzeczy  nakie row ać ,  iż uczynił  ią do 
d t y  tronem i ludem. Krótkość czasu nie- i a d n e y  wp ra wd zie  nienalezący partvi  . 
d ozw o l i ł a  nam pr zytoczyć  tu mocniey-  sz aao wn y i powszechnie p o w a ż a n y ,  ale 
słS'ch .pow.odow, lecz te podobnoby tu wi ek i em ,  chorobą i nieszczęściami o s ł a - 
łbyteczoemi  b y ł y .  Prośiemy W a s .  abyś-  biou.v M ą ż ,  Margrabia- Barthelemy.  Przy  
c ie  bronili praw wssz yc h  obieraczow * te glosowaniu w izbie Parów wG ru d ni u  oka- 
p r a w a  są źródłem ich m o c y ,  a  zatem i zało s ię ,  iż większość składa się z ultra- 
waszemi .  Są one dla nas drogiemi ,  cho- f o i a l n t ó w ,  których l iczba powiększyła  się 
ciaz nic w sz y sc y  bstesmy obieraczami ,  i s z c z ę  przez  mianowanie nowych Parów
p o ni ew aż  w sz y sc y  u w a ża m y  w nich rękoy- na mieysce oddalonych w r. igi.5.   R z .
mią  wszystk ich innych praw.  Obiory  r a .  poczęte tuz były  u k ł a d y ,  i Rról miał  na­

stąpiły be* naymnieyszego  oieporządku. w e t i ' ak  m ó w i ą ,  wezwać  Barthelemy a b y 
Deputowani  nasi okazal i  się wiernemi c0 ,̂)ął s w o y  wniosek ; lecz gdy to n c  n »- 
w o l o o ś c i , M o n a r s z e j  konstytucyi .  Utrzy.  stąpiło Ministrowie przedsię * zięl z <rt z  

znuycie w  ęc wszystkiemi  s łami I beral  >« s woie środki, Albo izba Paió po -, e s o . 
i  d o b r o c z y n n e  ustanowienie,  które Król  *0‘ tanie oddalon-mi w r. t8 5 Parami
proponował  ł uświęci ł ,  które Europa d ii -  a b̂o też izba Depu owa- y cb  • dzie < zwia- 

w i , spokoy ność i skutek u w i e ń c z y ł y ,  i *an ą i n o w e  obiory w całey Francyi  naiia- 
fcez wystawienia  Francyi  na nowe burze P '3* p r*ez ostatni środek upadłby  sam 
jjie może bydź  naruszone. „  przez się wniosek Barthe lemy,  a nowe o-

P. Lafitte wniós ł  potem adres? do b i o ry  u tw o r z y ł y b y  pewnie l iberalną r kon-
K r ól a  o utrz ymacie  ustawy  wzglądem obio- s ty tuc yy ną  i zbę De put ow any ch,  która nie-

jfów. I*ba postaoowi ła  d. 3 b. m. zastano* tv lko  nie odmieni łaby ustawy o obiorach ,
w i ć  się nad tym wnioskiem. ale wspólnie z Rządem uchwal i łaby reszte

Wniosek Margr, Bartbelemv wzglę- organicznych ustaw. Ministrowie sa zu-
dem odm iany  ustawy  o obiorach zos ta ł  pełnie przekonanemi , iż t rzymać  się musza
wc zo ra y  w izbie Patów  większością ęg konstytucyonistów.
przec iw 5 5 'głosów pr zv ię fy .  Za 10 dni W  c a ł y m  Paryżu rozchodzi  się od­
b ę d z i e  i z b i e  De putowanych  pr,zesłany ,  lecz dwóch dni wieść,  która zapewne od ul-
ia k  tam przy ięty zostanie,  przewidzieć nie traroialistów W7t z ł3 , że  X£e Eugeniusz

znożna } to tylko pewna , iż mnostwo prośh ( Beauharnais 1 i jeg0 siostra Hortenzyia
jest przeciw niemu podawanych.  powroca do Paryża ,  i

UUraroialiści  usypali  od niejakiego Dziennik Minerwa zaprzecza rozgło*

ezaut  nowelbąt łery  ie pr .e c iw swoim prze- szoi ey  wi  e j s i i a k o b y  P.  E y m e r y  zabr a ł
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**©bą Składki J a osadników Pola p r z y -  i 
lułku. Z  łożone one tą  u Kupca Dannevi l-  i 
fier starszego i wynn,?.ą dotąd 70,896 fr.

Pisma uasze za^teraią oow e urządze­
nie głownegó sztabu w o y s k a  naszego. Na 
iego c z e l e  zuayduie  się Montieur f b r a t  
K r ó l e w s k i ) iakojeoera?  Pułkownik Sz way-  
C a r ó w ;  Potem Xże Ango uleme,  Admirał  
F r a n c y i , Jenerał pułkownik kiryserów , 
karabinierów i dragonów ; X i e  Perry , Je­
nerał pułkownik Strzelców , lekk ey 
jazdy i u łan ów ;  Xze O r leanu,  Jenerał puł­
kownik  huzarów , i 16 Marsza łków Frań- 
cuzkich , iako  to :  X ź e  Conegl iaao,  Hr. 
Jourdan,  Xźe T r e v i z o ,  Xże Ec km ii h l , Hr. 
Serrurier,  Xże V a l m y ,  X i e  Gdański,  Xże 
Be l lu n o,  Xł«  Ta re nt u ,  X i e  Reggio,  Xze 
R a g u z y ,  Xże Al b u fe r y ,  Margr,  Gouvion 
St. Cr .r ,  Xźe c.oigny , Margr. BeurnonvilIe 

i Xże Viume il.
Minister wo yny  Marszałek St. Cyr.  

cboruie (niebezpiecznie na gorączkę pier- 

siowa-
Lic iba  weteranów w o y s k a  Francuz- 

hiego wynosić ma 500,000, z których 220, 
000 zdatpych ieszcze iest do służby.

Officerom g wa rd yt  narodowey  zabro­

nione iest rozkazem dziennym bez po z­

wolenia nie podawać nic do gazet.
W y s z ł o  tu z druku życie Jakoba If. 

Króla  Angielskiego podług własnych iego 
pamiętników napisane.

Gazeta w Rordeaux potwierdza,  ijt
X i e  Richelieu zapisał  zakładom tamtey-
azem nadane mu przez naród 50,000 fr.
d o c h o d u ,  i w y m a w i a  się, i i  jedynie przez

w z g l ą d ,  aby nie ściągnąć uwagi  Francyi
na Xcia Richelieu milczała dotąd o dobro-*
c z ynn ym  tym  c z y n i e ;  ale gdy  okol iczno­
ści iemu towarzyszące m ogłyby  bydz prze-

) (
t czone,  donosi zatfim o n i m ,  łak iąk 
lotme nastapił.

Z  Londynu d. 27 Lutego. '
D. 25. wysz ła  gazet* D w or sk a  z do­

datkom,który  zawiera urzędowe donre»ienie o 
działaniach w o y s k o w y c h  w  wschodnich 
Jodyiach w r. 1S17 i wielkie p o c h w a ł y  
tamteyszeeo woyska.

W  mieście naszem kraz y  od kilku dni 
mnostwo wieści.  Wielkie domy kupieckie 
upaść mi a ły  w Liw er po o lu ,  i ak oz  b o g a ­
ty  tuteyszy d o m ,  który by ł  w  związku  z 
ta m te ysz em i , wstrzymał  w y pł at ę  600,000 
fszt: W Paryżu  wybuchnąć  miało zaburzę* 
tiie z powodu sprzeciwiania się zmianie u- 
s tawy  względem obiorow.  Nie zprawdzi -  
ły się te wieści ,  wszelako  zniżyły  papiery 
rządowe.

W rachunki) podanym izbie n izszey  
na n a d zw yc z a yn e  w y d a t k i ,  umieszczono 

22,500 fszt: na tabakiery dla ©bcychjMi-  
nistrow.

VP Ballenloan (  w  Xięstwie W*l l i  ) 
czuć si ę  dało d. 11 b. m. wieczorem m o ­
cne trzęsienie ziemi z burzą i śniegiem.

N a d zw y cz ay n a  gazeta z Chi l i ,  która 

przez Brazyli ią tu otrzymano *  z a w i er a  

list D o w o d c y  eskadry Niepodległych Blan­
co do Ministra morskiego Rpl tey Buenos- 

A y r e s ,  pod d. 17 Listopada z Valp airo so ,  
w  którym d on os i , iż powroc ił  do tego 
portu z 50 dz ia łowym okrętem Hiszpań­
skim Jzsbella i 3 pr ze w oz ów em i ,  które 
zabrał  na wysokości  pod w y s p ą  Santa  
Maria. Płynęły one z  K a d y x u  do L i m a  
i miały  na sobie 606 żołnierzy i 36 o f f i .  
c e r ó w ,  1 których 213 podczas podroży  u- 
m ar ł o ,  a 217,  z niedostatku b y ło  bl iskich 
śmierci.  Maytkowie zna ydo wa l i  się? w 
n a y smutnie jszym stanic. D o m y ś l i ć  się na*



i t i y , i ż  i t t z ta  p r z e w o z o w y c h  statków do 
tego ko nw oi u  na leżących  zatopić się w  
drodze imisiała. Z  tern wszystk im pod 
w y s p ą  S in ta  Maria zostawiona  została 
ko rw et a  Ch a ca ba ca  a£ do  30 L s o p a a a ,  
d la  sc h w y ta n i a  ieśnby  który z tych  q- 
Wrgtow uszedł b u r t  pad  przylądkiem 
Hora.

Goniec O r o n ę k o ,  dziennik w y d a w a ­
ł y  przez Niepodległycn w Augusturze ,  z=t- 
w i e r a  następujące wiadomości :  Ra d a ' s t a  
nu Rpltey Wenezueli  miała publiczne po­
siedzenie , na którym D y re kt or  u a y w y i *  
a z y  Bo ł iv ar  m ia ł  mową o położeniu rze­
c z y .  O d m a lo w a w s zy  nayoiękn t yszern 1 
farbami  stan Rpltey i zapewniwszy  o  pa* 
t r y i o t y z m i e  całego ludu,  pr op on ow ał  
z w oł a ni e  kongressu na d. > Styczniu,  co 
z  zapałem uchwalone  zostało.  Na tym  
kongresie nastąpić ma ostateczne urządze­
nie Rpl t ey  i zapewnienie pr aw każdego 
Obyw ate la .  W y s z ł y  zaraz rozporządze­
nia  do obrania deputowany ch. —  Jenem* 
Saraza  ciągle odnosi z w yc ię zt w a  w po­
wi ata ch  C h a g n a r a o c a l , Ort ico  i Caibar.o.  
C a ł a  prowincy ia  Core  p o w s ta ł a  i oświad­
c z y ł a  się za sprawą Niepodległych,  Jrne- 
nał Kró le  w .  ki Mori llo usi łował  przecir 
gnąć na swoią stroną Jenerała Saraia 
nakłonić go do opuszczenia sprawy pa tr y ” 
io tow j lecz światły  ten i nieustraszony 

p a t r y i o U  odrzuci ł  ze wzgardą  wszystk ie 
of iary.

Z  W łoch d. 28 Lutego.
O d  d. 15 b. m. O yc i ec  S. odwiedza 

codz iennie  Kośc io ły .  Wsz yst k ie  zatem 
wieści  o n iebezpiecznej  iego słabości  o y ł y  

zmyślone.
Kardynał  Sekretarz stanu Consalvi  

poieceał do "Weaetyi dla r o i  itania NN.

X m  )t
Cesarstwa  Austryiackich w irrieniu O y c a
S. i towarzyszenia  im w dalszey pooro- 

*>’•
W i e lk i  Xże  Rossyyski  Michał  z p o *  

wodu ża łob y  pe sw ey  siostrze,  K r ó l o w e j  
W i rtembenk t j  , mało pokazuie się publi­
cznie w K z j m .  i.

Ostatnie dni zapustu odbyły  się okazale  
w  Rzymi e  -, wy d an e  zostało rozporządzę* 
n i e ,  aby  od godziny 11 do latey w nocy  
żaden powoź nłe p o k a z y w a ł  się t> u'ic > h, 
i nie przeszkadza ł  przechodowi  pieszych 
masek

D.  8 b- w.  umar ł  w Rzym ie  uczony 
i f z y k ó w  i starożytności  Ackerblad w 60 
roku życia.— Pisma Włoskie  laga mai ąc  za­
m ys ł  P. Naro szukania i wydobywania  sta­
rożytności  T y b r i  , r a d z a , i ż  nay mądrzey  
u c z y n i ł b y ,  gdyby  potrafi ł  Osuszyć T y b e r  
w okolicach R z y m u ,  (a na owczas r.ayła- 

t w i e y b y  się o nich przekonał.
Nadeszła do Rzymu w i a d o m o ś ć ,  i i  

Missyia Katolicka n R e n t u c k i ,  nad którą 
biskup obiął  od r. i g i o z w i e r z c h n i c t w o , nad- 
z w y c z a y o e  uc zy n na  postępy.  W  przecią­
gu 4 lat za ło io nych  zosts ło  ty  Ro śr io łó w 
i 43 kongi egacyy 5 ukończono katedrę, do 
ezego p rzy łoż y l i  się nawet dyssydenci .  
Missyionarzs  rozszerzeli  się na 20ogodzto  
drogi od Missury.  G m a ch y  kościelne wła- 

snemi stawiaią rękami.
D o  Rzymu p r z y  b y ł  P.  Bronstedt, spra­

w u ją c y  interessa Duńik e p n y  Stol.cy S.
Hrabina Casat w  F z/ m ie  gr^eiąc się 

d. 9 b. m. u kominka,  tak nieszczęśliwie 
się obróciła , iż  suknia zapali ła  się na niey .  
Postrzegłszy t o ,  rzuciła się na ciemię i 
krzycza ła  o pomoc 1 przybiegł  s ł u ż ą c y ,  i  
chcąc ugasić ogień n a k r y ł  ią ob ru se m ,  
lecz bezskutecznie > zgromadzi ło  się na



X *7 5  v
• r i y k  wlęeey osób i wod ą  ogień ugasi ły;  Szstnbelan 
Ale tak dalece poparzy ła  wiele części c i a '

H .  i i  za kilka dtii w  o a y  większych bole* 
ściach umarta.

Ludność Benon. i  s> vnosi i i a  począ  - 
ku roku zeszłego 62,134, a na początku U- 
ład nie jsz eg o  naliczono 63.649 ludzi.

Z  Chrystiianii d. 23 Lutego  
Ga zeta  państwa zawiera  następuiąoy 

list z Skiagenas północnej  Nsrwegii  pod 
d. 9 Lutego.  ”  Niesłychana susza ,  którey 
w  południowcy  Norwegi i  d ozn an o,  b y ł a  
bezwatpienia wie lką  klęską.  Mjr tu prze* 
ciwnie od L ip c a ,  w y j ą w s z y  14 dni w  
Wrześniu,  mieliśmy codziennie południo­
w y  wiatr i deszcz.  D. a Stycznia  orano 
tu ies c z e ,  a  konie i owce pasły  się na 
trawie, Najs tars i  ludzie za pe w ni a ją ,  i i  
podobney  pory ieszcze nie pa m ięta lą . ,,

Z  Minchen d  1 Marca.
Pomiędzy  Dzputowaoemi  i "by dru­

g ie j  s tanów Bawarskich słyną szczegół -  
n i r y  w y m o w ą :  Radca  a p p e l i c y y n y  H .of-  

stet ten, Professór Mehmel ,  k’ rofes«or 
Beh r ,  Radca  d u c h o w n y  i Pleban w Rell- 
heim X. óocher ,  Pleban Wircburski  X.
Pfister ,  Pleban w  Gunzenhausen X. Step* 

h a n y ,  Burmistrz Minchiński Utzschnei 
d e r ,  Burmistrz E :chstadtski  Gruber,  Ban­
kier Augszburski Sc b e t z l e r , Viceprezes w 
Ambergu Aretin i Merkel  z A s z a f e n b u r g a *

D y r ek t or 'c yr ku ło w y  w Bambergu Dangel,

Burm i trz Bamberski  Horntnai,  Radcama.  
p' . tr«tu w Schweiofurcie Stol ic,  R a d ­
ca ap pel ac yyn y  Sturz ,  Sędzia w Rotben- 

burgu Hacker,  Notaryusz Spirski  Róster.
Niektórzy z tyc h  P e p u to w a n y c h ,  którzy 
nie należą do strony o p o z y c y y n e y ,  są o* 
chv dnie od słuchaczów nasywanemi.

Znayc ui e  się tu teraz d wó ch  zaako*
Witych 'Hiszpanów, Margr. Ce*ralvo i

K a w a l e r  Casvanga.  Z i a w i e .  
nie ich przy  naszem D w or ze  i*ic zdaie się 
nie mieć celu. P r z y b y l i  tu z Tur ynu

Ambassador  Perski Abditl  Ha«att 
Chan iadący z W i e d n i a  da Pary ża  i  Len* 
dynu p r z y b y ł t u d .  2 j  z. no.

-  D.  4 —
Jzba Ra d có w  stanu, o  k tórey  w e  

wnętrznem urządzeniu nic dotąd nie wt po-  
m ni a ro ,  obrała 6 ko m m iss jy  , p r a w o d a w ­
czą ,  p o d a t k ó w ,  SDraw wewnę tr zny ch ,  u- 
morzenia d ł u g ó w , u ż a l e ń , względem nad* 
w rężenia ko ns tytuc j i  i ułożenia prze­
pisów.

Wszystkie w o j s k a  idąc za przykra,  
dem osady tuteyszey  , podaią  ciągle K ró ­
lowi  cdressy , i i  a e chcą na konstytucy* 
i ą , a le  ty lko  Królowi  przysięgać.  Depu­
towany  Hornthal  w p r o w r d z i ł  rzecz tę do 
i zby D e p u t o w a n y c h , która odesłaną zo* 

stała po zdanie do w ł a ś c i w e j  homtnissyi  { 

lecz ta dotąd n i l c z y .
Gazeta t seymowa zawiera  ar tykuł  o 

ulepszeniu skarbu Bawarskiego,  Co do 
potrzeb Dworu ( w y r a j a ) ,  i i  uszanowanie 
dla kochanego Monarchy  nie dozw ala  za pu ­

sz cz ać  się wszczegóły* Powagę  tronu pc 

winna  b y d ź  u t r z y m a ń * , i wydatki  tego ga-  
tunku nie podlegaią ograniczeniu.  P o  po­

dniesienia zaś skarbu podaie następuiące.  
sposoby  ? 1 )  Dobre urządzenie systemu 
admmistracyi .  2) Użycie do s łu żb y  zdat­
nych ieszcze pensyieaislow.  ( A u to r  tego 
ar tykułu  wyznaie ,  iż od r, i8or, w y b r a ł  z 
skarbu 40,000 Zr, bez b y c i a  uży tecznym 
kraiowi. ) 3) Z&icsienie izb dochodów*
(  Niema , mówi .osztownieyszego i razen> 
obmierzleyszego urzędu nad izby Docho? 

d ó w .)  4 )  Przywrócenie  pr aw ney  prowi-  
zy i  od dtugów k r a i o w y c h  po  5 od t o f ? 

5)  Ścisłe i  prędkie pr zeg ląd ana  wydatków*



)( ■
k r aj o w y ch .  6) Uprostowanie cy w i l n y ch  i
kryminalnych ustaw. y) U tr zy m yw an ie  
g m a c h ó w  Rządowych spadać ma na urzę'  
d a i k ó w ,  k tórzy  ie za  mieszkuią.  %) Zmniey* 
l że n i e  ta X  s ą d o w y c h ,  które dotąd są nad 
t w y c  a y  wielkie.  9) fP wielu odoogach 
administracyi  można  znaczną zap ro wa dzi ć  
oszczędność j w i a d n e y  iednak niema wię.  
cey  urzędników,  iak przy  celoey.  Leśni-

c t w o  otrzymało  niedawno nader kosztowne
u r z ą d z e n i e .  Przez wszystkie te środ
ki sądzi  gazeta j e y m a w a  może k r a j  mi- 
l l i iony oszczędzić.  Cz y l i  zaś  podobnem 
iest zmnieyszenie w o y s k a ,  to zależy od 
z e w n ę t r z n y c h  stosunków 5 lecz żaden o b y ­
wa t e l  nie chc ia łby  przez takową oszczęd­
ność widzieć o y c z y z n y  na  uiebezpieczeń- 

i t w o  w y st a w i o o ey .
Chłop porow nał  niedawno zgroma­

dzenie stanów Ba warskich  z małżeństwem- 
Ostatnie składa się z 2 ciał ,  równie iak 
pierwsze z 2 izb. Oboie  powinny  b y d i  
iednetn ciałem o dwó ch duszach. Król  
z w i ą z a ł  to małżeństwo s t a n ó w ;  lecz za ra z  
się skłociło.  Mąż  chce by d i  czemś wię* 

cey  niżeli ż o n a ,  a  ta  żąda równych  praw 
zw ła s z c z a ,  iż  ma a a y w i ę c e y  do  Czynienia 
i .zdaie publicznie sp ra wę  2 2Wojego 

gospodarstwa,
Arcybiskup Gebsattel  roa mieć za.  

sz cz yt  koronowania  Króla  w czasie posic 

dzeń stanów.
Z  Madrytu d- sto Luu&0.

Urzędowy a r ty ku ł  gazety Dworskiey  
zaspokaia  um ysł y  o s t an ie  zdrowia  Rró- 
lestwa.  W Tangerze nie iest choroba 
morowa tak bardzo  iak- dawoiey  pusto­
s z ą c ą ,  nie umiera iu i  na nią iak  g«

, Życzących trzymać Gazetę Krakowska 
i k y u p r z e y m i e y  o wczesne «<ę zgłaszanie.

7 6  ) (
ludi i  mies ięcznie;  ale w  Tunis  -i w ćałyitt  
l ym kraiu pada ieszcze oa nią do 300 lu­
dzi codziennie.. Nay większe ostrożności  
środki p r z e u w  zarazie zacho wa ne  są n» 
wsz) s tk ich  brzegach Hiszpańskich.

Ostatnie uw iadomienie ministrowskfe 
w z y w a  właściciel i  papierów Królewskie* 
do stawienia  się o ich odnowienie pod 
karą utraty zaległey pr ow iz y i .  Lecz  g roź ­
ba  la zdaie się mało obchodaić . właścście- 
lów r zec zo ny th  p a p i e r ó w ,  bo przekona- 
nemi s ą ,  iż  nietylko p r o w i z y ią ,  ale i  ka­
pitał utracić muszą.  Dziś nie można  na* 
wet po 10 za 100 zmienić papierów na  
monetę ;  tak daleko upadł  kredyt  . r z ą ­
d o w y.

List  pr ywatn y  z K a d y x u  pod d. 6 Lu-  

tego donos i:  , ,  O  w y p r a w i e  do połud-
ntowey  A m e r y k i  zupełnie tu ucichło. Han­
del  nasz wcale u s t a ł , a względem p o ż y c z ,  
ki dle R z ą d u , iak kolw iek  korzystne i e y  
są w a r u n k i ,  iadun z  kapitalistów się nie 
zgłasza.  Nadeszła tu wia do m oś ć ,  zekoa_ 
w o y  z M e x y k u  przeznaczony  dla naszego 
miasta z 5 mili .  plastrów w got owi in ie  i  
drogich t o w a r a c h ,  nadszedł  de  W e r a k r u s  
d. 10 L is top ad a  i ieszcze tam 2 braku z a ­
słony zostaie.

Vicekró l  Nawarry  m i a ł  z  rozkazu  
Króla wszystk ich  mieszkańców rozbroić.

Rzucono tu zn ow u nowe ziarno nie­
chęci.  w s z e l k a  sprzedarz  d ób r ,  k tóra  
podczas  zaburzeń nastąpiła ,  m a b y d i  aa  
i ł iewazpą uznana,  Częścią że niebyła  p o ­
trzebna,  częścią zalania i częścią,  i c  nie 
w przepisanych formach b y ł a  nskuttM-  
ntoaa.

!
_  .

od 1. Kwietnia r. b. uprasza Rcdakcyia
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  2  vra i nwa __ * w y i  wspomnioną o b d z i e l o n y c h , przytf i l
ł łr ionvmbv z o s t d * ***OstAtnic icdoA^i d a t *

A r c h i c o w f r a t e r n i a  M i ł o s i e r d z i a .  i m o n y m o y  z o s  a ’  t,
. - . w  v»A.« milszą zapewne dla cz uły ch  lerc VI asz ych ,O d e b r a w s z y  t rzysta  Z ł o t y c h , Które 1 1r

. • , • P r z e z a c n i  Amatorawie  T e a t r u ,  b ę d z i e  na.w  u d z i a l e  a r e p r e z e n t a c j i  p r z e z  Ao»at®'
» ó .  T . a t r u ,  poprzedniego, no . . . U e o i .  I ™ V  rfoi,  l6 M , „ ,  , 8 , j .
K . & J  T o w m j r i t w a  D o b , o c . 7 nnoic,

p o w t ó r n i e ,  w  d n i u  i s t y m  m .  b .  d l a  m e -  m a i t O C C I

szczęś l iwych,  ręki  nadstawić wstydzących  O Z  •
Się , d a n e j ,  do podzielenia nadesłane »o* « « * ’ ^ y /1 powszechnego Pokotu.
stały y Zg ro m a d z en i e ,  Frzezaeoym Ama-  { Z  C z e t y  JPeim erstiey. >
t o r o m  z a  podlę,* p r a c ę , publiczne z ł o -  Pod s a m o w ł . d n e m  P i a n i e m  n . n
- - j  . .* . . - o  m o ł e  ziścić sie marzenie dobrego Xiędzaayc  oodz ek ow am e uchwal i ło .  * . -

G d y b y m  p o d e j m o w a ł  się skronie W . *  Saint* P ie rre , bo w o j s k a  gotowe r t e z a ,  

. z e  w i e ń c z y ć ,■ szczególniej  miałbym na nigdy powszechnego poko.u.  Jesll
baczeniu , ze mówić zamierzam o Osobach,  p i e n i e  te y  wy so ki ey  myś l i  pocieszy

k t ó r y m  l o ,  i u ż  n i e  s k a p i ł  w i e l u  d a r ó w  o d  k i e d y  > t e d y  w i n n e  *  b «d *

l u d z i  c e n i o n y c h  i  te  g ^ n a  i e d n a k  p r z y  d r n -  c Ł o o ś c i  r e p r e z e n t a c j y n y c h  k o n . t y t u c y y .  

g i c h  I m  w ł a s n y c h ,  a  k t ó r y c h  ź r ó d ł e m  i e s t  T y c h  i e s t  r z e c z y  m i e ć  się V ' * * * ? * * *

canta.  M ai a c  w ś  i ł  maczem b y d z  ty lko  0 b y  w * rotce Dadsaed " * * '  " kl6ry ™ y
* , . . . .  zaczenka  memiała  d la  nikogo powabu.-w m n e y  W a m  w dzięC2oości,  nie unoszę się *zep*» o

t .|„ j  1 . , h v m  Skoro skarbce Królów- przez reprezentan-'nar>-it tak dalece mi ością własną,  Dym •* » “  r 1
rozu mi ał ,  i .  piórem m o i m  przydam za* t ó w  t y ł k a  ludu będa napełniane ,  o « _ o ^  

»zc ży t e m ,  t y c h ,  k t ó . y e h  pamięć w s e r c a c h  « • *  »*>*° ‘  kr« "  o b y w a t e l s k a  m e  b ę d a > -  

P r z y i a c i c ł  Ludzkośc i  tkwić będzie:  ; spra- omy*lnie t r w o n i o n e ,  P « » -*  • • ° *  81
w u d l i w i e  p r z e w i d u j ę  w i ę c ,  z t  gł o s  naoy p o d a t k ó w ,  i e s t  prawert® t ip  7
V  c ą q  się w z n i e ś ć  d o  z ł o z t m a  n a l t i o y c h  o i  e  E u r o p a  i e d n a  t y l k o  m i a a  rtt w  l . ę *

V  am  dziękczyń.eń , błogosławieói tweui  od teraz wznoszą  się w sz ęd z ie ,  l w y a io w  
pi-ciudiiesi^t sześciu- O só b , »  kwot^„ w  głosy obrońców lu d zk ośc i ,  *>ą się rat**™
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»łvsz t i  w  Londynie 1 P a r y ż u ,  w B r u x e l l i  i 
Minchen. P r a w d y  obiawione w  jednym 
kraiu , przechodzą do drugiego ; mównice 
narodowe są to w i * z e  oświecone,  które 
ws zys tk ie m  ludom udzielaią razem świa-  
|ła i przestróg,  a rzą dy  reprezentacyyns  n»- 
s w a ć  można  wielką  azkołą  wzz iemaego  się 
narodów Iiczeoia.

Porównanie Samotnika z  Zdobywcą.
Z d o b y w c a  wcho dząc  w  siebie , znay-  

dzie wiele do naganienia w swoich zdo by .  
S tach  i samotnik będąc zawsze  wsobie ja ie  
S os yd uie  nie nagannego w, ‘sw oic h  postęp­
kach.

Namiętności  powiększają  chwałę w  
OCzach z d o b y w c y  ; samotnik uznaie ią  ta­
k ą  taką iest.

Z d o b y w c a  nieceni  ty lko  rzeczy  ś» e- 
tne i  przemiiaiące ■, samotnik ceni stałe 1 
t rwałe .

G d y  zdob yw ca  w s z y s t k o  p o k o n a , p o -  
zostaie mu p o k o nA Ć  siebie samego ; samo­

tnik zaczena od pokonania siebie i inne 
twyCięztwo sądzi  b y d i  niegodoem swey 
cnoty.

Łos ko t  est życiem z d o b y w c y ;  spo 
koyność  czyni  samotnika szczęśl iwym

Z d o b y w c a  potrzebuie wszystkiego dla 
sw ey  szczęśliwości  j samotnik nie potrzebu­

je niczego dla swey  spokoyności .
Z d o b y w c a  gubi się w swoim w y n i e ­

sieniu ; samotnik utrzymuje się w swey 
microości.

Z w yci ęs tw o  z d o b y w c y  iest g ło śn e;  
lecz samotnika użyteczniejsze .

Z d o b y w c a  łaknie zaw sz e  zd ob yc zy  ; 
samotnik przestaie z a w s i e  na umiarkowa­

niu.
Św ia t  iest z a m a ły  dla z d o b y w c z y  ,

g d y  dl i s a m o t n i k a  m a t y  z a k ą c i k  u y s t a r c : a >
Nakoniec t d a c y w c a '  iest dziełem świa­

ta ,  amb.cyi  i f r t u n y  , a samotnik dziełem 
rozumu , mądrości i cn -ty.

D  O  N  i h, S  i t  N  1 A  
W y d z i a ł  Spraw ' .vv wnętrznych i Sprawiedl iwośc i  w Senacie R z ą d z ą c y m ,  W oln e­

g o ,  Niepodległego,  > ściśle Neutralnego Miasta ( t rakowa,  i Jego Okręgu.  W nroc U.- 
c h w a ł y  8 sadzącego Senj tu z d n i i  9 Lutego r. b. do L ic zb y  30 79 za p a d łe y  , w z y w a  
Wszystkie Jnstytuta Publ iczne ,  iak ieykolwiek b f d i  natury posiadaiącn Kapi ta ły  na 
Ka ch a ła ch  Kazrmierskiiti i C hr zan ow sk im ,  w kraiu t u t e j s z y m  zabe spteozene , a Kon- 
t y g n a c y i ą  poniżey imieszczoną nie obięte , lub też ob ę t e , lecz nie w  takiey wierze 

e n o ś : , iaka b y  Jm od tych  Ra cha łow  istotnie przypadała  , aby  pretensvie swe w  
\ V - dziale Spra w Wewnętrznych przy  Senacie Rządzącym zostającym w cisgu dni go 
l i k w i d o w a l i ,  po upłyoieniu Których Hkwid.aCya zamuoiętą i Ta b e i l a  s p o n ą d z o i  a Se- 
n&to, ! l -adzącemu przedstawioną zostanie.

Jei. l iby więc Jnn,  u  k t ó i y ,  z powodu zaniedbania L ikwidacy i  szkodę p niósł, 
O so by  , .ctór Cn obowiązkiem b y ł o  należytą w tym pilność z a c h o w a j , szkody  z tąd 
wy nik ną"  mogące Instytutowi swemu wynadgrodzić  będą o b o w ! j ianemi .  W y k a r
T a p i t a ł ó w  i Czynszom l ik widowanych  przez Jnstytuta,  które c iążą R a c h a ly  Ratimier-
skł 1 Chrzanów sl;l. r J
1. Kapi tule Rrątcow ikiey . . . . . .  Złp.
3.  Otn ia i kan kom  d o m u  m n i e j s z e g o  w  K r a k o w i e  •
3. K o n w e a t o w i  . a le raneńsh iemu na K a i in ) i e > z u  . . —
4- Konw en tow i  Lateraoco skiemu na K a z i m i e r z u  rocznego C z y n s z u  —
5. . P e n i t c n c y a r y i  p r z y  Kośc ie l e  Ka t e d r a l n ym  w K r a k o w i e  < —
6. A u g u - fy a n p o  ną Kazimierzu , '

7. Domini u i w o m  na G r ó d k u
Domin tanom w Krakowie 
Bernardyr. j ia  na Si r a d o m iu

k9 ‘ B r ac tw u  S. Anny  przy Kościele tychże Bernard: czyn: rootn;
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*1. Praboztwu Szpitalnemu S. Ducha w K r a k c w i e  .
1 1  Paulinom aa Skałce w K a z i m i e . t u  .
*3- Kościołowi  Panoy Mar  i w Krakowie
14. Norbei taokom na Z  ' :erzvńcu . . .
15. Kości.ołowi S., M,chała na Z a m  11 . . .
16. Szpi ta lowi  S. Ducha w  Kr ako wi e
17. Szpi talowi  *■ Chrza now ie  .
Ig plebanii  w  Ch iza np wi e  . . . . .
19. Plebanii w  Trzebini  . . . .

W  Krakowie  dai? 13 M a r c a 1S19.

W y d z i a ł  (''och dó » Publicznych i Dóbr  Narodowych w Senacie Rządzącym Wolne* 
go Niepodl jg łeg i  1 ścisłe Neutralnego Miasta Krakow a : Jego Okręgu. Stosownie do O* 
<Jzzwv Kommissyi  Włościańskiey  przez T r z y  Protegujące d wo ry  ustanowioney pod 
dniem 1 b. ro. N. 6.5 do Senatu Rządzącego uczyn ion ey  oraz Reskryptu tegoż Senatu 
Rządzącego pod doizm 13 Marca r, b. N. <‘‘.82 zap a d łe g o ,  uwiadomią  Publiczność,  i i  
F o l w a r k  Gramat yka  zwany przy  Now ey  Wsi  w Gminie Zwierzyniec położony  , w »z 
t  Gruntem od Dz iet ięcu  Morgów d o  wypuszczenia  przez Publiczną l i cy tacyą  w W ie *  
czna. Dz ierżawę ( E r b p a c b ł ) przeznaczony z o s t a ł ; oznaczatąc więc termin na dzień 5 
Kwietnia r. b. w godzinach rannych do l i c y t a c j i  w Biórze W ydz ia ł u  odbyć  się maią* 
ce y  uwiado mią  zar az em ,  iż do współubiegania się o też Dzierżawę  Starozakonńi  «ą 
przypuszczeni .  Ż y c ią c y  sobie o a b v ć  tev Pzierżaw)- stawić się zechcą na terminie i 
w  miev*eu o zn acz ony m,  zaś c warunkach'  ł i rv tacy i  , o stanie tey realności w  czasie 
l i cytary i  w ^ ' y d r i a ł e ,  * przed l i c y ta cy ą  w Kemmissyi  Włościańskiey dostateczną po-  
wziąśr  mogą Wiadomość —  W  K r ak o wi e  d. 17 M irc a  1819.

' — Kueieński.
( adomski, S. IV.

W y d z i a ł  °o l ićyi  w  °enacie Rz ądzącym W oln ego ,  Niepodległego i śsiśl# Neutral ­
nego Mtasta t r s k o w a  i iego Okręgu,  podaie do pubłiczney wiadomości  ż ' d n i u  
22 b. m. o godzinie Qtey ranney w Biorach Wydzia łu Pol icyi  nastąpi l i cy t ac y ia  publicz* 
na na zakupienie dla Miliryi  kraiowey Płotn„ łokci 1523 i p ó ł ,  poczynająca się od ce­
ny pierwszego wywo łan ia  po groszy 24 za łokieć.  W tym przeto terminie maiący  .rhęć 
l iertowaoia  £*treprep oro w i e , zgłosić się maia do W ydz ia ł u  P o l i c y i ;  zaś o warunkach 
Hcytacvi  w t v m ż e  Wy dzia le  każdego Cl siu wywiedzieć  się Lędą mogli.

W  K r a k o  vie d. 3 M a r c a  1819.
LinowsH S P.
Konwicki, Sek.

Dnia 3230 M ętiąca Marca 1819^0 w  Krakowie przy Ulicy Grodzkie* ‘pod L 
2*2 w drodze Kxtkucyi zaięte Ruchomości to iejt komody, kanapy, krzes ła ,  czapki 
różnego gatunku, •ołoby .Męskie. Chęć  Kupienia m nących na mieysce oznaczone •
godime agicy popołudniu w  oznaczonym dniu w z y w a m .  w  K r ak o w i e  dnia 14
M a r c a  1819 roku.

K am i Gryzińf ł r  Kom: Pisarz.
G d y  l icvtacya B '  br s tanowcza  Charzewic i M i k o ł a j o w a ,  l ezących w Powiecie Sżka lbi  

mier»k:m Woj: Eralr na dzień 3 Lutego r  b ozn ac z on e,dla braku l i cy tantów bez sku 
tecrr ie  odbyła  s ię ,  przeto na wniosek podpisanego Kuratora ,  cena szacunkowa żni 
żoną została przez Sąd na. Sum: too .ooo jgłp. w monecie srebrney Polskiey n o w y .  
termin do \ cy t acy i  n 1- d z i e ń  16 K w i ętr,i a r. b. ust = newieny .  Uwiadomią  za tym  pod­
pisany chęć kupna maiących , aby na łermioie lym przed j w .  Sędzia D w e r n i c k i m ,  
p r z e i  którym odbędzie się $p’ zedarz ,w Gmachu S. Leonarda w Kielcach, zaopatrzeni  W 
w a d y i u m  10,000 złp. " r a w i l l s ę  Warunki przeyr.er  można każdego czasu w  Kanęelarj i  
Tr yb :  Woj: Kr j cowik c^o —  VY Rielcacu d. 7 JViarca;i8>9

K. ćaęhinctli Ku rat or .

X. Łańcucki S. 
D  arnu/s ki S- •
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m aiąoycb, ■ i i  *v dniu 141 0̂1  ̂Kwietnia r. b. w Aancellaryi Głćwney Dyrekcyi G ćin ictey  
W Miećcie Kielcach o godzinie 10*1 y rano, zacznie się odbyw ać L iry  tacy ia  p'ib»i:*na 
następujących produkt*w propinacy inycti to ie s t :

Słodu tmennege Korcy ęi , garcy 16 za korzec i Złp. 42 gr.
SłoJu Jęczmiennego Aorcy 430 garcy 14 kon ec . . .  -  12 —
Chmielu funtów 17 Cetnai .achuiąc po . . . . —   ̂ —
W ódki okowity nn 304 W o d ę  garcy igoi 7£garńiee. , . —  3 —
W ódki przepalaney garcy 11$ garniec .  ̂ .  —  5 __
W ó d k i  Ordynaryiney Oarcy g i g r f  G a rniec . . .  . . —  a —  i»
Piwa Beczek 14 którego cena B ic .k i  . . —  ja  —

i Iciągle.cz do uskutecznieniasprzćdarzy z« gotową zaraz zapłatą kontyunOwać się l ą ­
dzie. —  O warunkach Licytacyjnych każdego czasu *  Kancellaryi G łów n ej Dy rek- 
cyi Górnic* ty dowiedzieć się można. —  Życzących sobie zatem tego nupna na «.zna­
czony, Term in, zaopatrzonych w należna Vadium zaprasza.. —  Działo się w Kielcach
na posirdrtnin G łó w n e j  D yrekcyi Garniczcy dnia 4 Marca 1819. roku.

Za Dyrektora Głównego bcner 
7 o n a ,tt» s* t  Sek. jen

Koniczyny snayduie się w dobrym barom gatunku korcy kilkanaście nt. sprzedał., 
nr Kamienicy pad Kr. 463.ua ulicy S . J a n a ,  u gospodarza (Adama StrL.ióskiego.

- i  Kamienica  zupełnie wyrej .a .e»wana, 2 s ta jn i am i  i t. d. w  K rak ow ie  w ulicy Ple- 
ry iańsk iey  pod Kr  520,  iest każdego czasu d r  naięcia lub sprzedania.  Ż y c z ą c y  sobie" 
uaięc ia  lub kupna  raczą  się do właścieiela mieszkającego w t e y i c  Kamienicy  zgłosić.

Pańi W in d iscb ,  M alarka miniaturowych portretów, powracając ze L w o w a  dó 
W ie d n ia 11, p rzy b yła  do K ra k o w a ,, i mieszka, w Rynku w Hotelu Drezdeńskim a P. L i ­
pińskiego na drugim piętrze pod Krem 11 ,

D zia ło  się w Krakowie dnia. 3 Lutego igrę r.
N a  iad anie  W .  Franciszka Lipczyństiego s U t y  watele Krajowego w Okręgu W *
M. K  ̂ w Dobrach Karniowie zamieszkałe50 Pow oda, któfcegj tełnomocnikiem w  
n in ie jsze j  sprawie iest W . F e lix  Słotwiński O. P. D. Patron Sądowy.
Ja W oźny n iż e j  Jmmatrykułę w yrazaiący  w J mieni u Rządu W o ln e go , Niepo­

dległego i ściśle Neutralnego Miasta R ra k c w s  l Jego Okręgu. W zy w a m  wszi Jtkieh mo­
gących  mieć iakowc pretenSi.it do W s i  Rarniowa wtJkręgu W .  M. K. Ieząeey, pier­
w e j  JW, f t i W  »» Hrubi Żeleńskiej a,, a teraz VT„ Franciszka Lipczy ńskiego azo  
nabyw cy dziedziczne/, a ż e b y  w przeciągu sześciu miesięcy orf daty ttgeż Aktu de no- 

.  by ■ary fychze Dóbr lub w . Felisa  Słotwińskiego Pełnomocn ka w R r» *aw ii  przy U- 
r  Jicy Szerokiey pod L. 78 amiesikałego zgłaszali się r pretensyie ; wore le-ainzaii do­

w odam i poparte,, dla załatwienia cnych sądownie lub zasądownie produkowali, w 
przeciw -.ym bo u irro razie r po upłynieniu tegoi terminu, W. Lipcaj ńsfci śrdałby on 
mocy przedawnienia aby  wsze'kie pretensyie do ty ih ż e  Dóbr formować, się mogoce u- 
irorzonemi były którego, to A ktj  Kopiia na Drzwiach Jzby Audyenej coalney T ry b u ­
nału (. Instancji W . M.. K ( y r z j  bita ,  ora* do Bi*ra"Jw . Prokuratora tegei 1 rykunać# 
złożona i  w Gazetach po tr ykroć c o  s.esc lj^odai umieszczoną to t  i i . .

'fenacy Źytki Wolny.
W idziałem d. 3 Lutego' -8-9. Leon Chwalibogowsk* froktiratfo*

D w ie  Ropiie niniejszego. wezwania w Biórże urzędu Publicznego prz J  Tiypnnale 
L . Jnstm cy W . vł. *. wręczyłem1, drugą na Ta-b!icv w Ł b ie  Ust  ̂powey tr.goi Trybunału 
iak  w yżey  zawiesiłem dnia3, Lutego igigralt podpis J W. ChwaLbogowskiege Prokurata- 
za dowodzi ś w i a d c z y

JgnaeyL Źyckt W olny-


